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Wiadomości krajowe. 


KRAKO W. 

Pogląd polityczny na obecny stan Europy. 

Nie władza ludzka, ale sama Opatrzność od- 
znaczyła narodowość właściwą każdćj z nich cha- 
rakterystyką i właściwóm przeznaczeniem w prze- 
znaczeniu całćj ludzkości. Ona każdćj z nich do- 
rotliwie wydzieliła pod warunkami solidaraćj od- 
Powiedzialności, normalność żywota t. j. wolay, nie- 
Podlegty, naluralny rozwój ducha i materyi, wie- 
ŚREMU ku dalszym i coraz rozleglejszym 

Naczeniom człowieczeństwa, — 
Użwięgaę kombinacyo Opatrzności które szanować, 
niem poy; Tozwijać i spełniać jest pićrwszóm zada- 

Od „Mości człowieka i każdego narodu. — 
dów i ca głniamia tćj powinności zawisł los naro- 

is rae dzkości, — > A 
stanie uszang | Samćj, gdy każda narodowość 20- 
wota będą aona, gdy jéj prawa i normalność ży- 
wszystkie powo Cne; ustaną między narodami 
gwałtów, zaburzęj „do nienawiści, prześladowań, 
na obszarze ziemski, Yen à „braterstwo osiędzie 
rodowe, gwarantując i wypowić prawo międzyna- 
suńki narodów, na Rao malnose i wzajemne stó- 
Wie niewzruszonéj przyjażni. k Ae e A 
uropa zostanie wtenczas g (SRO KpJU A R PA 
L A przystań normalnego jej stanu, EPO 
oya p? nićj dążą obecnie Wszystkie narody. Fran- 
steruje pochodowi innych 


Monąręj 251 kiedy ona zdruzgotawszy mechanizm 
uw M swojego spółeczeństwa, pokazała świa. 
ność gw, sbnym kształcie rzeczypospolitćj normal- 


nacya go żywota, sztuczna rozpada się kombi- 


ol A p ; 
dowog; tyczna Europy, pod którą wszystkie naro- 
jarzmił ongres wiedeński w monarchiżmie był u- 

A ) 


» ani s 
zóą, AF no tóre nawet żywcem pogrzebał; wszyst- 
wa osci wyrywają się na wolność z wię- 
cznego systematu i zdobywają swoją 


ich swoboj" Już dobila do 


Szybko porą "3 drodze rewolucyjnój. Zbliża się 
Teszcie wę aa którćj wszystkie połączą się na- 
Franc, © braterskiej federacyi. — 
» 


któ „do narodowego portu swo- 
tą. Wie kę cywilizacya zowie rzecząpospo- 
Monarchiczn oby že tum wśród ościennych państw 

Jeh żyć długo w odosobnieniu nie mo- 


że; bo żadna mądrość dyplomatyczna nie potrafi u- 
trzymać spokoju pomiędzy dwiema ostatecznościami 
dwoma naturalaymi antagonistami; republikanizmem 
i monarehizmem. Błogosławi tćż Francya republi- 
kancka pochodowi rewolucyjnemu każdćj innćj na- 
rodowości, zawijającćj do podobnego portu. Wszyst- 
kim wybijającym się na wolność przyrzekła morai- 
ną pomoc i opiekę. Od germańskićj zażądała bra- 
terskiego przymierza; bo Germania już wst;piła na 
widownią polityczną przez swoją reprezentacyą 
frankfurcką, jako federacya już organizująca się po 
nad głową monarchicznego systematu, w którym po 
dziś dzień wegetowały ludy niemieckie na mocy 
kongresu wiedeńskiego. Dla Italii ofiarowała na- 
wet zbrojną pomoc, którą jéj udzieli, gdy zażąda- 
ną zostanie, lub się okaże niezbędną celem wywal- 
czenia niepodległości włoskiój; bo w państwie wło- 
skićm usainowolnionćm znajdzie dobrego sąsiada i 
przezeń zasłoni się do parcia cesarstwa Austryac- 
kiego. — 

Dla frlandyi podobną zachowała rezerwę, bo 
przez tę rezerwę odstrasza Anglią od aliansu nader 
niebezpiecznego z 'Trójcą monarchicznego despo- 
tyzmu. $ , 

Hiszpanią usamowolniła z pod wpływu i prze- 
wagi Anglii ku dalszemu rozwojowi narodowego 
życia. = -A k 
Dla narodowości Polskićj przyjęła za zasadę od» 
budowanie Polski wolnćj i niepodiegłćj i przypuści- 
ła szturm dypiomatyczny do interesu własnego ga- 
binetów i sympatyi ludów celem wytargowania od 
Austryi i Pruss organizacyj narodoswćj Galicyi i ks. 
Poznańskiego; bo przez te dwie prowincye podnie- 
sione do życia narodowego porusza i resztę Polski 
przeciwko mocarstwu rossyjskiemu i trzyma tego 
olbrzyma na wodzy za pomocą Polskićj potęgi. 


„ Delszą zaś robotę emancypacyjną Europy zosta- 
wiła własnym każdćj narodowości usiłowaniom, a 
suma tymczasem urządza swą spółeczność i z bro- 
nią w ręku spokojnie oczekuje takićj polityki upra- 
gnionych owoców. 

-. Zapewne to mało od rzeczypospolitój fraacuz- 
kićj dla przygniecionych narodów pod uorganizowa- 
nyin systemem monarchicznym. 

Ale więećj spodziewać się od nićj nateraz nie 
można; bo w polityce sympatya, przyjaźń, |tość— 
to romans; a interes narodowy — to to jedyny ster- 
nik i regulator władzy każdego narodu. J zapytu- 
jemy na seryo, czy Francya zyskałaby co w odmien- 


to 


néj polityce między narodowéj np. w polityce za- 
czepnćj, której pierwszym wyrazem byłaby niewąt- 
pliwie wojna powszechna a ostatecznym wypad- 
kiem — x? 

Nie narzekajmy też na Francyą, a róbmy to 
czemu siły narodowe podołać mogą. 

Germanią pędzą gwałtownie ku Rzeczypospoli- 
tej federacyjnej: od zachodu republikanizm francuz- 
ki, wewnątrz liberalizm jéj własny a od wschodu 
pansławizm moskiewski. 

Republikanizm francuzki wynurzywszy się z te- 
oretycznego niegdyś systematu w formach obecnie 
już żyjących, organicznych narodu, przelewa swego 
ducha przez propagandę na sąsiednią germanią i ma 
tyle w sobie racyonalności i powabu spółecznego 
życia, że porywa i pociąga do podobnego życia szła- 
chetniejsze serca i jaśnićj widzące umysły.  Jdeał 
jego praktycznością uświęconv mimo boleści spółe- 
cznych jakie w spuściznie przekazała przeszłość mo- 
narchiczna najsilnićj rewolucyonizuje całą Rzeszę nie- 
miecką. 

Liberalizm niemiecki łatwo się téż rozgrzewa i 
pali przestarzałą i egoizmem dynastycznym zbrudzo- 
ną pupurę monarchiczną, w którćj kongres wićdeń- 
ski był ustroił Niemców, jak gdyby na urągowisko 
ich wielkićj oświaty i obywatelskićj godności. 

Przytćm panslawizm moskiewski podsuwa się 
jako olbrzymi potwór despotyzuu ku siedzibie nie- 
usieckićj i w niej usiłuje postawić swą nogę, by 
silniej mógł ją przygnieść swoim ogromem, celem 
zabezpieczenia własnój konserwacyi. Strach tóż 
wielki ze strony takiego sąsiada pędzi wszystkich 
Niemców do ścisłego połączenia się z sobą węzłem 
przymierza. To połączenie się inaczćj nastąpić nie 
może, jak w Rzeczypospolitej, która jedna tylko zdol- 
na będzie rozćwiertować moskiewski panslawizm 
na niepodległe i wolne narodowości Słowiańskie i 
tymże dozwolić ścisłego związania się w podobnćj 
i Niemcom przyjaznćj federacji. 

Pezostałoby tylko Niemcom postrącać ze swego 
sternictwa imonarcbiczne ligurki, które ich jeszcze 
rozdzielają między sobą i gnębią przez reakcyą za- 
silaną wojskiem, biurokracyą i arystokracyą, i tego 
celu dopnę tylko na drodze rewolucyjućj, na któ- 
rój już stanęli i postępować muszą szybko. 

Włochy dążą do tukićj samćj przystani. Jeżeli 
zaś dzisiaj jeszcze występują z perspektywą zapro- 
wadzenia monarchii, to jedynie dla tego, aby mo- 
gły zainteresować Alberta i posługiwać się jego si- 
łami, celem wyparowania ze swoich siedzib nic- 
proszonych gości. Ale niebawem przyjdzie pora (a 
ta pora przyjdzie wtenczas, gdy Austrya ostatecznie 
opuści Lombardyą ) że zwiną szybko obecną chorą- 
giewkę monarchiczną i wcisną się w system repu- 
blikańskićj Europy, jako sprzymierzenie wolnych lu- 
dów włoskich. ` p 

Podobny los. oczekuje monarchią W. Brytanii. 
Ona rozpadnie się może jeszcze prędzćj jak inne, 
na narodowości irlandzką i angielską, które się zbra- 
tać tylko mogą w federacyi republikańskićj. 

Pomijamy tu inne narody, które jeszcze nie 
wpływają widzialnie na przyszłą konstytucvą euro- 
pejską. O nich zresztą a szczególnie o Sławiań— 
szezyznie — o Polsce następnie mówićby nam wy- 
padało. Tymczasem wnosząc z obechege pochodu 
nadmienionych narodowości, sądzimy, że pierwszą 


przystanią Europy będzie generalna federacya naro- 
dów spojonych między sobą węzłem braterstwa. 


AUSTRYA. 


Wiedeń. — Rozmaite krążą wieści o stolicy 
Cesarstwa. Powodem takowych może być ta oko- 
liczność że pociąg kolei żelaznćj wczoraj nie nad- 
szedł. Dziennik £reymiithtger między innemi zwra- 
cając uwagę na położenie Wiednia tak się wyraża. 
Wojsko do nas ciągle przybywa — i nigdy jeszcze 
załoga Wiednia nie była tak liczną. 

Przybyło nam znowu około 5000 ludzi, a ta- 
kowe marsze zwykle odbywają się w nocy. Spo- 
dziewammy się w krótce przybycia 1600 piechoty z 
Ułomuńca. Ale to wszystko do Włoch? Tak- 5000 
przybywa kołeją północną — 1000 odchodzi koleją 
południową. Reszta — pozostaje przy nas bo wi- 
dać że nas kocha... Wszakże już pobrataliśmy się 
z wojskiem tak serdecznie że naczelny Jenerał z na- 
czelnikiem gwardyi narodowćj w listach do siebie 
pisanych wyraźnie z sobą romansują. Jak jest szcze- 
ra ta przyjaźń, a szczególnićj z jednćj strony — już 
wiemy dowodnie. Jednakże po tym cośmy widzie- 
li podczas uroczystego obchodu wyboru arcyksięcia 
Jana — możemy powiedzieć śmiało, że wszelka re- 
akcya zbrojna przeciwko wolności ludu — jest da- 
remną, i takiej się wcale nicobawiamy. Niech 
więc wojsko nie pozostaje. wbłędzie — kilka tuzi- 
nów bowiem głów pustych, i wspaniale zaokrą= 
glonych brzachów reakcyjnych nie stanowią jeszcze 
tój potęgi jaką ima lud. Ten iud który wojsko ży- 
wi— i swoją utrzymuje pracą. Jeżeliby więc woj- 
sko jeszcze raz usiłować chciało przysłażyć się re- 
akcyi — to niech pomni o tém — że taką weźmie 
nauczkę, iż mu tchu braknie. 

Z Wićdnia. Arystokraci u nas z kryjówek wyła” 
żą na widok publiczny. Już się rozpoczęły i prze, 
chadzki i przejazdki i konne i wozowe. Brawo; 
cieszymy się że was widzimy. -Pieniądze sypać l` 
rozrzucać wam wolno — i owszem — ale nie wda- 
wajcie się z nam: w żadne pogadanki polityczne: 
Dawnićj wy rozprawialiście ile się wam podobało 
a my musicliśmy milczeć. Teraz karta się obróciła 
inaczćj. _ Rozprawiajcie o modłach, 0 żurnalach,: 0 
pięknych rasach koni — o podwiązkach, taneczni” 
cach I t. p. ale z reakcyjną farsą dajcie sobie pokój 
bobyście wywołali wilka z lasu — bo my jestes 
przygotowani 

GALICY A. 

Czytamy w Gazecie Jzraelskićj Liwowskićj 0a” 
stępujące doniesienie: Dnia 25 Czerwca b. r. przy” 
były do Stryja miasta obwodowego dwie wieśniacz” 
ki ze wsi poblizkićj zamieszkałćj przez kołonisiów 
szwabów; które przyszedłszy do sklepu niby to ku* 
pując skradły pakę wstążek w wartości 5 fim. BU” 
pice izraelita spostrzegłszy to kazał zaprowadzić © 
we kobićty da magistratu gdy zaś wytoczyła się 
sprawa przed sekretarza tamecznego Orleckiego 7 
ten godny mąż zagroził kupcowi, że jeżeli natych= 
miast nie złoży przysięgi, że jedna Z tych. R 
paczkę ukradła, naówczas on (kupiec) mus! pas 
cić 20 flm. kary (?) jeżeli zaś przysięgnie ; we spół 
biety obowiązane będą jemu stratę zwrócić. leg 
tychmiast odesłał Orlecki kupca pod ie pa "no 
ną do Kabina obwodowego. Rabin dodawszy Sy- 
dwóch szkolników kazał wykonać przysię5€ 


nagodze. Szkolnicy i policyanie odprowadzili kupca 
po złożeniu przysięgi do magistratu napowrót. Sza- 
nowny urzędnik odezwał się w te słowa do kupca: 
„To dobrze, żeś przysiągł — ale ja dopićro mam 
prowadzić protokuł z temi kobietami — a obraca- 
Jac się do kobiet: „ddźcie do domu * J tak się sta- 
ło — to jednak najzabawniejsze, że pan sekretarz 
Urlecki nie raczył sių zapytać o miejsce pobytu o— 
Wych wieśniaczek. Niech to służy za dowód jakto 
sobie panowie urzędnicy dziś w Galicyi — a mia- 
nowicie z obywatelami izraelitami postępują. 


——o q——— 


Wiadomosci zagraniczne, 


POLSKA. 


Warszawa. Rodziny księcia Lubowidzkiego i 
kr. Łubieńskiego wzięto pod mocną straż. Nikomu z 
ich domów ani wychodzić, ani do nich wchodzić 
Rie wolno. Między Łowiczem a Kaliszem zamówio- 
ne są konie u furmanów do dyspozycji rządu, a w 
szczególności: dowódzcy całój armii. Nie wolno far- 
manom tych koni do niczego używać bo za to do- 
Stają dziennie 4 rub. sr. j 
„Warszawa 8 Lipca. Spisek rossyjski główną 
stolicę w Petersburgu i Moskwie mający doszedł i 
pa Polski. Liczne najznakomitsze familie polskie, 
o Or wywiezione, ioue zaś pod ści- 
ai. tem domowym zostają. Nawet i najwier- 
= jsi słudzy Cara przyłączyli się do tego spisku. 
ROSSYA. 


y i Pe * 

Me dług wiadomości z Tyflis zaszły w nowszych 
pewna AA zdarzenia na Kaukazie. Jakaś nie- 
kowej Eur omość o zajściach w zachodnićj i środ- 
szórzyła się! dostała się w góry Kaukazkie; roz- 
ki” Sullan Frpiedzy Czerkiesami pogłoska, że wiel- 
BY po gów i Anglików wydał wojnę Ca- 
rzy przeciwko lo tenże nie może wysćłać żołnie- 
myl i zwolennięy Z 1ćj okoliczności korzystać Sza- 
Moskalom. Prowlt80> DY zadać roztrzygający cios 
nieprzyjacielskie Sy noczeżnie rozpoczęto kroki 
drza i Salakiem. Wiek Eubaren, Terekiem, Su- 
nych przeszła na ich ong część plemion neutral- 
ROwali 3 czy 4 twierdzę ©” czem wzmocnieni opa- 

E edłog „ostatnich Wiadomości atakowali nawet 
bac Moslok , miasta licz. , > A 

w, Uwiadomiony o té iczyce po 6000 mieszkań 
u ha k ka zk TANE książe Worońcow do- 
boj „l z hy "> udał się z Tyllis na plac 
WEZ aposciage znaczne massy wojska, Mię- 

ojskiem wybuchła znowu cholera 


PR U SST 


ewro tm 10 Lipca. Oczekiwanie publiczności jest 
Bodnia ne szczególnićj na piérwsze dni przyszłego ty- 
Noszą s assy wojsk w Berlinie i około niego wy- 
tenbur ao 000; Oddziały gwardyj stojące w Charlot- 
czemu niaaa d 14 niezawodnie wejść do Berlina, 
nę dobi uwierzyć, — Poczdam jest nad- 

i ion Ol zapchany, i warty w Sans-So- 
ry si Np e — Pewnego mowcę, któ- 
Ą om.ludu przeciw Rejentowi Niemiec oś- 
wydała roz pe niony do odpowiedzyalności. Policya 
; żo każdyzwo Jacy Zgromadzenie lu- 


'yczaj 


du pod golem niebem bez pozwolenia policyjnego , 
albo na temże jako mowca i prezydent występują- 
cy, bedzie władzom sądowym do ukarania oddeny. 
Już poczyniono przygotowania, do ratunku miesz- 
kańców , gdyby przypadkiem cholera tu grasować za- 
częła. — 

— Dnia Il Lipca. — 

Dep. Nees powiedział niedawno w klubie do 
ludu: „w 4 tygodniach rozstrzygnie się, albo gmi- 
nowładztwo zwycięży, albo dawny porządek przy- 
wrócony zostanie.* 

Długi państwa wynosiły w r. 1820 247 milio- 
nów tal; do r. 1847 umorzono 80 milionów, a w 
téj chwili jest już tylko 126 mil. długu. 

Depesza telegraticzna odeszła do Antwerpii z 
wezwaniem tamtejszego konsula p. Philipsborń , aby 
się natychmiast w charakterze pruskiego konsula do 
Kopenhagi udał, gdyż już rozejm ze strony Danii 
potwierdzony a to pod gwarancyą angielską. Za- 
warcie pokoju wkrótce nastąpi pod bardzn korzy- 
staemi warunkami dla Pruss. (V. Z.) 

Rezultat sporów zgrom. narodowego jest oczy- 
wisty. Decyzya będzie w swych skutkach dla Prus 
zgubną, reakcya zajmie mocniejsze stanowisko, a 
gabinet przedłuży czas swojego istnienia. Od jutra 


może utraci już lewa cały swój wpływ na zgroma- 


dzenie, a potężna, chociaż tylko połatana większość 
będzie korzyści rządu z ministerstwem podzielać!— 
Patrzmy tylko co się dalćj dziać będzie. 


FRANCYA. 


Dekret Cavaignaca z d. 4 t. m. zgodnie z no- 
wóm prawem municypalnóm z d. 3 lipca postanowił 
komissyą municypalną dla Paryża, póki urząd mu- 
nicypałny stolicy przez powszechne wybory nie zo- 
stanie zreorganizowany. lKomissya ta składa się z 
14 członków z rozwiązanego w lutym rządu muni- 
cypalnego, z 14 reprezentantów ludu. 3 członków 
akademii, 3 fabrykantów i jednego adwokata. Dru- 
gi dekret mianuje byłego sekr. spraw zagr. p. Gan- 
teret radzeą państwa. Mianowani następnie p. Be- 
noit- Champy posłem do Florencyi, — Rayneval do 
Neapolu, Fonteuilliet do Hlannoweru. 

Patrie wymienia bardzo znakomite osoby któ- 
re weznraj aresztowano, — Wezoraj wieczór na- 
padnięto ma _ warte przy baryerze Clichy, przyczém 
dwóch żołnierzy ciężko zranieni zostali. Otoczono 
natychmiast tę okolicę (u stóp Monimantre) i znale- 
ziono w winnicy 24 uzbrojonych, których natych— 
miast na prefekture odstawiono. Wczoraj wieczór 
strzeleno do żołnierza na warcie przy „Chàteau rou- 
ge, . lecz ten zaraz także strzałem odpowiedział i 
zgładził przeciwnika. Nadbiegł patrol i znalazł obu 
mieżywych. 

Emil Girardin onegdaj wypuszczony na wolność, 
zaraz protestował listen swoim w dziennikach tu- 
tejszych przeciw nieprawnemu i niesłusznemu przy- 
aresztowaniu go i przeciw zakazaniu jego dzienni- 
ka. Skoro tylko pieczęcie z pras zdjęte zostaną, 
ma co do tćj okoliczności Presse lepiej pomówie. 
Jeneralny prokurator ostrzega wszystkie dzienniki, 
aby kaucyą najdalej do 12 lipca po składały, bomi- 
naczój sądowym ulegną prześlado waniom. — Licz- 
ba uwięzionych wzrosła już do 42.000. Wiele tak- 
że niewinnych, z innćj strony szanownych osób sie- 
dzi w więzieniach, częstokroć na fałszywe zaskar- 
żenia denuncyantów. Cabet napisał list do jener. 
Cavaignac, z prośbą, aby go z innymi stu kolega— 


mi na okręcie do Texas przeprawić kazał, w celu 
założenia tamże kolonii ikaryjskićj. — Garnizon Pa- 
ryża wynosi teraz 54,000 wojska. — Ogród bota- 
niczny został otworzonym i przekonywamy się, że po- 
wstańcy ani ptaków, ani zwićrząt nie powyjadali. 


WŁOCHY. 


Włoscy patryoci stracili całe zaufanie w Karo- 
4]u Albercie i dziś bardzićj aniżeli kiedyindzićj zwra- 
cają oczy ku Francyi. Dziennik Jtatza del Popolo 
tak się wyraża pod tym względem: wspaniały lud 
francuzki jest pierwszym przyjacielem Włochów. 
Francya wić o tóm, że ludy podbić jest rzeczą nie- 
podobną.  Grecya nie była podbitą — Polska nie 
jest podbitą jakkolwiek wysilały się przez wiek ca- 
ły na to trzy potężne mocarstwa— a to zaś tak da- 
lece że dziś po tylu klęskach i krwi przelewie mnićj 
nierównie mogą się one nazwać panami Pulski ani- 
żeli kiedykolwiekindzićj  Francya będzie umiała o- 
eeniać głos 24 milionów ludzi, Wszakże i Francu- 
zi i Włochy są braćmi pochodzącymi od rzymian-— 
wszakże-to są narody bratnie (sono nazioni sorelle) 
a nawet tak wiele pomiędzy tymi dwoma narodami 
zachodzi podobieństwo w guście, w języku, oby- 
czajach i wykształceniu, religii, a nawet i w prze- 
znaczeniach kraju, że słuszną jest i prawie koniecz- 
ną rzeczą — ażeby oba te narody wspólnie podały 
sobie ręce na tój obszernćj, pelućj przeznaczeń dro 
dze, którą odtąd przebiegać mają Ludy oswobodzo- 
nój z więzów despotyzmu Europy. Francva i Wło- 
chy jednych odtąd mają nieprzyjaciół. Zbawienie 
tych dwóch państw zawisło od ich ścisłego zjedno- 
czenia. 


Rzym. Z listów pisanych z Rzymu daty d. 28 
czerwca, dowiadujemy się, że nastąpił rozbrat mię- 
dzy Papićżem miłośnikiem pokoju, a chciwóm woj- 
ny ministerstwem. Lud wziął stronę papićża i wy- 
prawił kocią muzykę hr. Mamiani za jego votum za- 
ufania izbom. Ma on ustąpić z ministerstwa, gdy 


tymczasem i Marchetti także podziękował. Brak pic- 
niędzy wywołał takowe rozbicie się opinii tego pań- 
stwa. 


Neapol 27 Czerwca. Dziś zapowiedziano tutaj 
uroczystość otworzenia izby. Król nie pokazał się 
na Zgromadzeniu jego namiestnik tylko odczytał mo- 
wę tronową. 7 kotmpanij gwardyi, stanowią straż 
honorową przed pałacem posiedzeń. Król i królo- 
wa są ciągle niewidzralnr w mieście, albo jak lud 
powiada: w stanie oblężenia; jeszcze dotąd nie 
zmniejszono massy wojsk na zamku. (S. M.) 


Najnowsza wiadomość. 


„ Jassy 4 Lipce. - 10,000 Moskali przeszło Prut 
i stoją tylko o 3 godziny od naszćj stolicy. Chole- 
ra grasuje w stolicy. Minister spraw wewn. umarł 
a Książę przy odejściu Kuryera zachorował nagle. — 
40,000 Turków wkroczyło na Wołoszczyznę. Mają 
one łącznie z Moskalami przywrócić Bibeska. 

Wcnecya. Zamieszanie doszło tu do najwyższego 
stopnia Są tu dwa stronnictwa, mniejsze żąda kapitu- 
Jacyi dla Austryaków, a większe bezzwłocznego poe 
łączenia się z Sardynią. Republjkańskie stronniet- 
wo wzmocniło się bardzo przez zjawienie się wa- 
lecznego jen. Bageaud wśródnieh, który stanął na 
czele armii włoskićj. Okazał on swój talent w Al- 
gierze. 

Rzym. Tron papiezki zagrożony, zdaje się ja- 
koby Papiez upaść miał, Lud wzburzony grozi bliz- 
kióm powstaniem — papieztwo nie zgadza się z de- 
mokratyczną wolnością. 


PRZYJECHALI DO KRAKOWA 
Od dnia I} do dnia 12% Lipca. 
Olszewski Michał, z Galicyi. 


Wyjechali z Krakowa. 
Jabłonowska, Sucharzewska, do Galicyi. 


Doniesienia Urzędowe. 


Ner 1657 ł 
CESARSKO0-KROÓLEWSKI TRYBUNAŁ 
„Miasta Krakowa i Jego Okręgu. 
W skutek wyniesionćj prośby przez P. Maryą 
z Otowskich Słupską córkę Ś. p. Tekli Utowskiej, o 
przyznanie jéj połowy spadku po matce, jaka się po 
zaspokojeniu legatów okaże. Trybunał po wysłucha- 
niu wuiosku C. R. Prokuratora, zważywszy, że spa- 
dek wzmiankowany składa się między innemi z Sum- 
my 24,000 Zip. na połowie realności pod N. 83 w 
gminie VI, hypolecznie zahezpieczonćj , — przeto po- 
stępując w mysl Art. 12 Ustawy hvpotecznćj z roku 
1844, wzywa mających prawa do iego spadku, aby 
takowe w przeciągu miesięcy trzech Trybanałowi 
przedstawili , w razie bowiem przeciwnym, spadek 
stósownie do Wyuiesionego Żądania przyznany zostanie. 
Kraków d. 14 Marca 1847 r. 
Sędzia Prezydujący Tryb. 
J. Czerntckt. 


(Ar.) Z. Sekretarz P, Burzyński. 


Redaktor Władysław Iżycki. 


Nr. 11.506. 
OBWIESZCZENIE. 


Ponieważ spostrzegać się daje, iż wiele osób 


obcokrajowych bez meldowania się Władzy policyj- 
néj w mieście Krakowie od niejakiego czasu przeby: 
wa, C. R. Dyrekcya Policyi przeto postępując w myś 
rozporządzenia Ces. Król. Kommissaryatu Nadworne* 
go z d. 10 b. m. L, 2232, wzywa wszystkich wła” 
ścicieli realności, ażeby dokładne Wykazy wszystkich 
osób obcokrajowych w Ich domach zamieszkałych 1 
domieszczeniew natychże swego podpisu, Numer do- 
mu i Gminy, w Biórze passportowćm w przeciąg! 
24 godzin pod rygorem kar porządkowych złożyli. 


Kraków dnia 1! Lipca 1848 r. 
Za Dyrektora Policyi 
Gabriel. 


Nakł, i Druk. Mt, Giteszkowskiego. 
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